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I. Materiały dokumentacyjne

1/1 -  relacja właściwa -----

1/2 -  dokumenty (sensu stricto) dot. osoby relatora ----- -

1/3 -  inne materia/y dokumentacyjne dot. osoby relatora -----

II. Materiały uzupełnieniające relację k . (p 5. A '  AO

III. Inne materiały (zebrane przez „relatora”): ------

111/1- dot. rodziny r e la t o r a ------

III/2 -  dot. ogólnie okresu sprzed 1939 r. ——

III/3 -  dot. ogólnie okresu okupacji (1939 -1945) — -  

III/4 -  dot. ogólnie okresu po 1945 r. —

III/5 -  inne...— —

IV. Korespondencja

. U U .................................................. ............................... 5 .-.. / ! .  ......

V. Wypisy ze źródeł [tzw.: „nazwiskowe kaity informacyjne”] 

k/l. Fotografie |? t  J / L
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P r z e p r a s z a m , ż e  dopiero dzisiaj odpisteję, bo dopiero teraz otrzy - 

m a ł e m  odbitkę ostatniego zdjęcia bra tanki A d e l a j d y  Główcz e w s k i e j  p r z e d  

jej a r e s z t o w a n i e m  i śmiercią.

Bratanka A d e l a j d a  Felicja G ł ó w o z e w s k a  urodziła się 2 9 . V. 1921r. w

Biskupcu. - .odzice A l o j z y  i Klara Główczewscy. P o n i e w a ż  B i s k u p i e c

z o s t a ł  w c i elony do i ie iec, brat za ie ił swój sklep w B i s k u p c u  na taki
i

podobny w S t a r o g a r d z i e  Gdańskim, d o k ą d  k rótko po urodzi j^ach. córki p r z e ­

niósł się wraz z rodziną. Ada c odziła do liceum w Staro g a r d z i e  - była 

p r z e d  maturą. Dojeżdżała przez 6 lat do p . p r o f . W i ł k o m i r s k i e j  w Gdańsku 

na lekcje fortepianu.

.7 czasie okupacji, by u n i k n ą 0 w y w i e z i e n i a  na prgce do Nie: i e c , u k r y ­

wała się wraz ze s w o j ą  s i o s t r ą  U r s z u l ą  u mnie. - Gro^feiło im arestfto - 

w a n i e j ^ i ę c  chora Urszula wróciła do matki w Starogardzie, Ada zaś objęła

u r z ą d  gospodyni p l e b a n i i  u ranie.
\

Brat ich A l b i n  - starszy od n i c h  - został zamęczony p r z e z  h t l erow- 

eów w Ciec anowie.

tyra s amym czasie odwiedziła m e g o  brata Romana sędżego, a r e s z t o ­

wa n e g o  w Stuthofie, gdzie też został zamordowany* - P o s t a n o w i ł a  nie 

p a t r z e ć  b e z c z y n n i e  na m o r d o w a n i e  p rzez h i t l e r o w c ó w  n a s z y c h  najbli ż s z y c h .

Oczywiście z a m o r d o w a n o  r ó w n i e ż  m e g o  brata księdza p r o b o s z c z a  S t a n i ­

sława G ł ó w c z e w s k i e g o  z kaszoz o r k a  we fortach t o r u ń s k i c h  - szwagra 

Bronisława Knitt e r a  - n a u c z y c i e l a -  w lasach s z p ę g a w s k i c h  k.Starogardu, 

a r e s z t o w a n y  w S k ó r c z u - B r a t  k ś . S t a n i s ł a w  był długie lata k a t e c h e t ą  

przy m ę s k i m  g i m n a z j u m  w Toruniu. - 0 ile wiem, do organi z a c j i  w której 

praco.ała A d a , należały pp. B e k t e r ó w n e  /  m a t k ę  ich r o z s t r z e l a n o  w 

Pokrz y d o w i e  /  z P o k r z y d o w a  p . C y b u l s k a  -córka właści c i e l a  młyna w B a ­

ca ot ku- oraz córka s ekretarza s ą d owego w B r o d n i c y -  p. Gacy /dokładnie 

nie p a m i ę t a m /  .

Przyj e c h a l i  a r e s z t o w a ć  A d ę  dwaj z trupirav główkami Sicherheitsdionst 

dnia 3.1 *1945r.\. ple: .ii .. -ojej obecności w Brzozi u L u b a w s k i m  - nie 

p o w i e d z i e l i , że po m u i o  p r z y j a d ą  za 3 dni, nie u c i e k a ł e m  . Chcałem d z i e ­

lić los Bratanki - nie przyje c h a l i .  D o w i e d z i a ł e m  się, że A d a  przebywa 

e w i ę z i e n i u  w Brodnicy. 18.1.1945r. ubrany po k a p ł ańsku / I d o  zawsze tak 

się u b i e r a ł e m  także w o k u p a c j i /  p o j e c h a ł e m  do władz S i c h erheitsdi listu 

w rodnicy. ^ d ziwił się b ardzo zastępca szefa - ucieszył się jak±jiłat, 

gdy zobaczył lana Jezufa / i p o w i e d z i a ł  ; Ach, ileż to spraw o księdzu 

P o l a k u  słyszałem. C ieszę się,że księdza poznałem. Ale m i  ksiądz s z c z ę ś ­

cie,że nie ma s efa. Prosiła; ó w i d z e n i e  się z b r a t a n k ą  - no, to ksiądz 

jeszcze zdążył, bo w a g o n y  już g o towe do w y w i e z i e n i a  a r e s z t o w a n y c h  p o l i ­

tycznych więźniów. - Prze dzwonił do fcfię izienia ,by .nie bez przepustki
jll c

wpuścili, bo to j a v n i e  zaszkodzi.

I W C M  a

------------——
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R o z m a w i a ł e m  z b r a t a n k ą  pojpolsku - po k łótni ze strażn i c z k ą , k t ó r a  

żąda ł a ,byś? iy nosili po n i e m i e c k u  $ śr,iadczy łem że pani umie po p o l s ­

ku,^ oro p o d s ł u c h i w a ł a  nas. udało mi się p r z e k a z a ć  b r a t a n c e  naczynko 

z Ko ounią sw. - Iratanki pozos t a ł a  pełna ufności w zwycięstwo. - 

W t e d y  :usieliśmy się pożegnać. /Świadka .-.i byli też chyba

strażnicy " polacy" z Brodnicy /.

D o w i e d z i a ł e m  się że te o samego dnia - 18*I.1945r.wywiezion<^ - 

każdy inaczej mówił. M o ż e  w B r o d n i c y  o tym wiodzą.

/ o s t a t n i c h  dniaci okupacji - skazano mnie na śmierć - za to, że nie 

p o z w o l i ł A m  Polce z P okrzydowa aówie w ł a d z o m  nie ieckixa,iż u niej 

ukrywali się "103031116. Oświa d c z y ł a  to na d o r aźnym p r o c e s i e  - rozstrze 

lano w ó w c z a s  21 osób w Pokrzydowie.

/ cstat: iej chwili ostrzegli anie N i e m c y  / a n t y h i tlerowe^/, iż 

p r z y j a d ą , b y  mnie p o w i e s i ć  z p o l i c j a n t e m  z Wiednia. Nie zdążyli. - 

P r z e p r a s z a m , ż e  tak z a g m a t w M e m  sprawę , ale to na nowo przeżywam.
v

Już w s i e r p n i u  1944r. po m o t m  p o w r o c i e  ze sz itala w Lubawie, 

gdzie mnie bratanka odwiedzała, ebieli a r e s z t o w a ć  za w y b u d o w a n i e  

braray powitalnej i z o r g a n i z o w a n i e  w i erszy dzieci - bratanicę i mnie. 

P o w i e d z i e l i ,że zrobil i ś m y  g e n e r a l n ą  p r ó b ę  na p o w i t a n i e  wojska p o l skie 

go i radziekiego. - Cudownie w ó wczas u n i k n ą ł e m  aresztowania.

Z Kurii Biskupiej w G d a ń s k u  zwrócono mi uwagę,że za moje słucha» 

nie spowiedzi w  j ę z y k u  p o l s k i m  będę a r esztowany. Do kurii p r z y c h o ­

dziły donosy za p o lskie spowiedzi.

K sięża d e k a n a t u  b r o d n i c k i e g o  i n o w o m i e j s k i e g o  mówili', że dopóki 

K o s s a k  /  to ja / nie wisi, możemy b y ć  spokojni w N o w y m  iście Lub.

)la pierwszej k o n f e r e n c j i  cfekanalnej zgotowali mi księża owację uznania 

i w d z i ę c z n o ś c i  za p o d t r z y m y w a n i e  ich na duchu.

Przepraszam, mimo n a l e g a ń  nigdy tego nie napisałem. Myślałem, 

że któś inny - k siądz z okolicy - to opisze.

Już w s z y s c y  ówcześni księża wymierają*

Łączę wyrazy g ł ę b o k i e g o

czci

k ś . L e o n  K o s s a k  G ł ó w c z e w s k i  . Stwi*rdz*m tgocL.- ■'■i
odpisu z oryginiłem
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F U N D A C J A l

A R C H I W U M  P O M O R S K I E  A R M I I  K R A J O W E J

BIURO FUNDACJI • 87-100 TORUŃ • UL. WIELKIE GARBARY 2 • TEL./FAX (0-56) 65-22-186 
http://www.um.torun.pl/AK, e-mail: AK@um.torun.pl 

KONTO: WIELKOPOLSKI BANK KREDYTOWY SA W TORUNIU,  NR 10901506 -4 675 -1 28- 00

Toruń S3.05.e002 r.

d z . 2 4 2 0  P0M 2 0 0 2

Parafia Kościoła Rzym.-Kat

, £tsQMAL 13-307 Brzozie Lubawskie

ti } a ąĄ  . 0

Wielebny Księże Proboszczu !

Jestem dokumentalistką Fundacji Archiwum Pomorskie Armii 

Krajowej w Toruniu., które gromadzi dokumenty mówiące o walce 

Polaków z okupantem w czasie II wojny światowej. Do 1978 r. 

nasze Archiwum utrzymywało kontakt z ks.Leonem

Kossak-Główczewskim, który był proboszczem w Brzoziu Lubawskim, 

a później przebywał w Swieciu. Minęło sporo lat, kontakt się 

urwał, a nam brak danycłi dotyczących Księdza Leona, które są nam 

potrzebne do opracowania biogramu Księdza i opublikowania w 

kolejnym tomie “Słownika biograficznego konspiracji pomorskiej 

1939-1945". W związku z tym zwracam się z prośbą o umożliwienie 

kontaktu z ks.Leonem, a jeżeli to z różnych względów niemożliwe, 

minęło przecież tyle lat, bardzo proszę o kontakt z Rodziną 

Księdza.

W załączeniu przesyłam materiały o pracy Fundacji.

Łączę wyrazy głębokiego szacunku.

Z poważaniem 
dokumentalistka Elżbieta Skerska

16

http://www.um.torun.pl/AK
mailto:AK@um.torun.pl


17



18



19



I
Ks . JGŁOWCZEWSEI J G tO U  CZ y IV $ I BRODNICA

Zamieszkały w czasie okupacji w Brzoziu Lubawskim.

Jego siotra [bratanica], zamieszkała w czasie okupacji 

również w Brzoziu, była łączniczką pomiędzy Lubawą a 

Brodnicą. /b ^ tt^ o tU O th a , {ij/yn dLncu, CO S^j-f/rujeuSkC
Obecnie (1978r.) mieszka i urzęduje w Swieciu n.Wisłą.

T. Piotrowski Bernard, Insp. Brodnica, M-7, 1/2/3.

HGr‘99
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